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Według starodawnego obyczaju, obnoszoną bywa po domach w czasie świąt Bożego Narodzenia tradycyjna szopka, e wystawiane jasełka przy wodzą na pamięć 
dzień Urodzin Dzieciątka. Zdjęcie przedstawia nam szopkę, którą zbudował dla swych dzieci Stanisław Wyspiański. Obecnie znajduje się ona w Muzeum

Narodowem w Krakowie.
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Królewska zima z całym majestatem swej szaty, zawitała w naszych pustkowiach górskich, darząc je swą krasą i urokiem. Na wysokich graniach, na stro­
mych zboczach i rozległych polanach tworzą się wspaniałe warunki narciarskie i niezwykłe widoki krajobrazu zimowego. Na pierwszem zdjęciu widzimy 
grupę narciarzy na grani wiodącej na Swinicę w Tatrach; ilustracja środkowa przedstawia nam bogatą okiśó śnieżną na Pilsku; trzecie wreszcie zdjęcie 

odtwarza pochód narciarzy na Wołowiec w Tatrach zachodnich.

Słynny na cały świat stadjon sportowy w Stockholmłe, w którym rozegrano w r. 1912 Igrzyska Olimpijskie, zamieniają Szwedzi zimową porą na olbrzymią 
śllwgawkę. Roje młodzieży znajdują tam sposobność do ćwiczenia fizycznego w jak najlepszych warunkach zdrowotnych, pod kierownictwem sławnych łyż­

wiarzy Szwecji.

Gdv zima zakuje zatoki morskie powłoką lodową, rybacy szkoccy oddają się Największą radość sprawia zima naszym najmniejszym, którzy z nieokry- 
_ zanałem narodowej grze w „curling*. Miotły, które trzymają w rękach, od- temi głowami, z radością w buziach biegną na zbocza pokryte śniegiem, by 
grywają doniosłą rolę w tej grze, gdyż przed rzuconym przez partnera zażyć jedynej w swoim rodzaju przyjemności, jazdy na saneczkach.

krążkiem, zamiata się śnieg by mu ułatwić drogę po boisku lodowem.
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W D Z IE Ń  B O Ż E G O  N A R O D Z E N I A

Hołd trzech Króli. Obraz pochodzący prawdopodobnie z pierwszych dziesiątków szesnastego wieku, jest własnością bogatego w zabytki kościoła w Szamo­
tułach i przedstawia jedno z najbardziej ciekawych zjawisk malarskich naszego renesansu. Autor obrazu nieznany. Przed Matką Boską klęczy siwy Król 

z misą dukatów, za nim drugi z puszką i murzyn z rogiem obfitości. Z drzwi wychodzi św. Józef.

U stóp drzewka leżą, jak starodawny nakazuje obyczaj, liczne podarki, które 
przynosi tradycyjna gwiazdka. Na zdjęciu są te podarki liczne i bogate, tuk 
też i my życzymy naszym, zwłaszcza młodocianym czytelnikom, by dla nich 

była gwiazdka nic mniej łaskawą.

Boże Narodzenie w Betlecm. Ze wszystkich stron świata ciągną tłumy piel­
grzymów do Betleem, by w dzień Bożego Narodzenia wziąć udział w uroczy- 
stem nabożeństwie. W szystkie wyznania chrześcijańskie otaczają czcią miejsce

narodzenia Dzieciątka.

Ciekawe zdjęcie nocne z przedświątecznego ruchu ulicznego w Paryżu. Bo­
gate iluminacje ściągają przechodniów i zalewają tonące w mroku ulice poto­
kami blasków. Smugi na zdjęciu są śladami przejeżdżających, jasno ośw ie­

tlonych samochodów.

W Anglji istnieje zwyczaj, że w dzień Bożego Narodzenia jeździ po ulicach 
miasta wóz ze staroświeckim fortepianem, obok którego stojący dyrygent 
kieruje śpiewami chórów, przybranych w tradycyjne stroje. Liczne rzesze 
przechodniów przyłączają się do pochodu i w miarę umiejętności śpiewają 

na chwałę Panu.



Starożytny sfinks egipski ucierpiał bardzo silnie w ostatnich kilkudziesięciu 
latach i ząb starości nie na żarty poorał jego zagadkowe oblicze. Na zdjęciu 
przedstawione są prace zmierzające do konserwacji bezcennego zabytku.

Nowy francuski komisarz rządowy dla Syrji, de jouwenąl, obejmuje władzę 
w tym zrewoltowanym kraju. Ilustracja przedstawia nam wjazd komisarze

wraz ze świtą do Beyruth

Przy olbrzymim napływie publiczności, koronowano 
w Berlinie w pałacu zimowym po raz pierwszy kró­
lową... mody. Mało pocieszającym dla Berlina faktem 
byt ten, że królową została cudzoziemka-serbka: 

Lonia Joanowicz.

Na międzynarodowej wystawie introspektywistów  
w Paryżu, wzięła udział także Polska. Na zdjęciu 
widzimy eksponaty sekcji polskiej, pozostającej pod

protektoratem ambasady polskiej w Paryżu.

Bohaterka słynnego procesu Rhinelandera, prze­
ciwko której wystąpił mąż z żądaniem rozwodu 
z powodu murzyńskiego jej pochodzenia. Ponieważ 
wyrok sądu brzmiał dla męża nieprzychylnie, przeto 
w całej Ameryce zawrzało od protestów i walka

białych z czarnymi rozgorzała na nowo.

Gra w „piłkę olbrzyma" (push-bail) jest niezwykle popularną na dalekim 
zachodzie i na drugiej półkuli. Ponieważ gra ta zwraca na siebie niezwykłą 
uwagę, przeto wykorzystują to studenci angielscy, którzy w karykaturalnych 
strojach Ku-Klux-Klanu rozgrywają partje tej gry po ulicach miast i przy

tej sposobności zbierają składki na szpitale dla dzieci.

Wczesna zima w Holandji zatrzymała cały szereg statków w podróży po ka­
nałach. Skute lodem, oczekiwań będą one długi czas na spękanie pancerza 
lodowego. Na statkach pozostaje załoga, która musi wyrębywać lód wokół

okrętów, narażonych ustawicznie na zgniecenie lodami.
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